| ad we Wtorki i 
y Piątki. Prenumerata przyj- 
gd muje siępod adresem doWy. . 
f dawoy Tygodnika w Peter- 
4 sburgu, do Expedycyi Gazet 
Petersburskiego Pocztamtu, 
lub do xięgarni Klassycznej, 
w Warszawie, w, drukarni 


Zawadzkiego i Węckiego, w 
Wilnis w xięgarniach Glick- 
sberga i Zawadzkiego, nadto 
we wszystkich Pocztowych 
w tusk urzędach. 


Bs 
RY. 


WTOREK, 


dnia, mianowani kawalerami orderu Św. a. 2 
klassy,, Radzcy Stanu: Naczelnik Oddziału Departamentu 
Oświecenia Dukszta - Dukszyński 4 Dyrektor Wileńskiego 
Szlacheckiego Instytutu Haller. —Tegoż orderu 5 klassy, 
6 Grudnia, Professorowie oe Uniwersytetu Św. Wło: 
= dzimierza, Radzcy Stanu: Prorektor Neukirchi Traut tfëtter; 
Jospektor:Gymnazyum Grodzieńskiego Radzca Kolleg. Tna- 


J Ukazy CEsanskiE do Rządzącego. Senatu, 

= Zostają najłaskawiej mianowani: 18 Grudnia, Wojennym 
| Gubernatorem miasta Nowgorodu i Nowgorodzkim Cywil- 
nym Gubernatorem Jenerał-major vón der Howen, Wojen- 
nym Gubernatorem miasta Woroneża i Cywilnym Guber- 
natorem Woroneżskim; zostający przy Ministerstwie Spraw 
Wewnętrznych, Jenerał - porucznik Langel. — 28 Grudnia, 
Prezesem S.-Petersburgskiego Ewangelicko-Reformowanego 
Konsystorza Radzca Stanu Hartmann, z zachowaniem de: 
id tychczasowych obowiązków Dyrektora Kancelaryi Rady De- 
partamentu Inżenijeryi w Ministerstwie Wojny. —924 Grudnia, 


skićm Radzca Kollegialny H/ebowicz, na poświadczenie Na- * 
miestnika Królestwa o odznaczonej gorliwością służbie jego 
Ng i pracach pożytecznych podniesiony do rangi Radzcy Stanu— 
14 Grudnia, następni, w liczbie innych, urzędnicy, za wy- 
sługę przepisanych zakresów, obok gorliwego i niepoślako- 
wanego pełuienia obowiązków służby, podniesieni zostali 


PETERSBURSKI. 


GAZETA URZĘDOWA 
KRÓLESTWA POLSKIEGO. 


8 Członek Rady Narodowego Oświecenia w Królestwie Pol-.| 


ROK 18 — om 


IK 


5 Cena: Miecza iw Rossyi 
z pocztą, aw Stolicy, z no- 


144 


szeniem do mieszkań, 
r. Pólroczną, 4 r. 1 

Bez poczty, dla odbierają: 
cych w xięgarni: Roczna, 
13 rab, sreb. Połroczna 
64 tub: sreb. Dla Króle- 
stwa Polskiego naznacza się 
taż sama cena co i w Ce» 
saxstwie, 


14 Ae 
pe STYCZNIA. 


do rang: Radzcy Stanu: Zarządzający Witebską Izbą Dóbr 
Państwa Alexander Titow, Towarzysz Prezydenta  Wileń- 
skiej Izby Sądu Kryminalnego Klemens Dobrowolski, Ra- 
dzey Rządów Gubernijalnych: Mińskiego Jan Mażafiejew, 
Kijowskiego Nazar Karniejew ;—Radzey Kollegialnego, 
Radzcy Izb Dóbr Państwa:. Mińskiej, Antoni Poroyanko;. 
Wołyńskiej, Piotr Bułazow, pełniący obowiązki Towarzysza 
Prezesa Podolskiej Izby Sądu Kryminalnego Alexy Pankow 
Assesor Izby Kryminalnej Wileńskiej Otto Anderson, Sę- 
dziowie Powiatów: Słonimskiego, Piotr Orda, Uszyckiego, 
Jan Stratinowicz, i rzędkii do poleceń szczególnych przy. 


„ Wileńskim Wojennym, Grodzieńskim, Mińskim i 'Kowień- 


. skim Jenerał-Gubernatorze, Mikołaj Rozenmeyer. 
towicz i lekarz Gymnazyum Witebskiego'Sztab-lekarz Bertels. | 


. — N. Cesarz Jmá, na najpowimniejsze przedstawienie 


, Jederał-adjutanta hrabi Orłow, w d. 21 Grudnia zeszłego 


roku raczył rozkazać: mieszkającemu w powiecie Kowel- 
skim gubernii Wołyńskiej, byłemu adwokatowi Piotrowi 
EBkikiira którego, za udział w Polskićm powstaniu TOZ- 
kazano trzymać pod tajemnym dozorem policyi, i i bez doz- 
wolenia Zwierzchności do żadnej służby nie przyjmować 
i do wyborów nie dopuszczać, —pozwolić wejść do PY 
na zasadzie ogólnej. 

— Na przedstawienie P. Ministra Oświecenia i His 
Komitetu PP. Ministrów N. Cesarz Jnić w d. 10 Grudnia 


raczył rozkazać oświadczyć M ONARSZE zadowolenie, za 


odznaczoną gorliwością służbę, w liczbie innych: Professo- 
rowi Zwyczajnemu Uniwersytetu Kazańskiego Radzcy Stanu 


 Kowalewskiemu, Radzcom Dworu: Kuratorowi Honorowe- 
mu Szkół powiatu Bobrujskiego Bułhakowi, Dozorcom eta- 


towym szkół powiatowych szlacheckich: Szawelskiej Jur- 
kowskiemu, Mozyrskiej Kazakinowi, Bobrujskiej 77rońskie- 
mu i Starszemu Nauczycielowi Ha grach zycie Szła 
checkiego 77 wiedieńskiemu. 


12 


— Na takież przedstawienie i Zdanie Komitetu PP. Mi- 
"nistrow, z zezwolenia N. Pawa, danago w d: 10 Grudnia, 
następni urzędnicy uznani zostali zasługującemi podzięko- 
Starszy Nauczy- 
ciel 1 Kazańskiego Gymnazjum Radzca Kolleg. Łukaszew= 


wania Zwierzchności za gorliwą służbę: 


ski, Pomocnik smi Nauczycieli Wioli powia- 
towej szkoły Szlacheckiej Assesor Kolleg. Kr ajewski, Ra- 
dzey Honorowi: Etatowy lekarz Wileńskiej powiatowej szkoły 
Szlacheckiej Konstantynowicz, Młodszy Nauczyciel tejże 
szkoły Horbaczewski i Nauczyciel języka francuzkiego w 
Mołodeczańskiej powiatowej szkole szlacheckiej Jankowski, 
liczący się w 9 klassie: Starszy Nauczyciel Gymnazjum Ko- 
wieńskiego Popow, Starszy Nauczyciel Swięciańskiej powia- 
towej szkoły szlacheckiej Moniuszko, Nauczyciel języka Nie- 
mieckiego takiejże szkoły Lidzkiej, Sekretarz Kolleg. Hilbert 
i Pomocnik Starszych Nauczycieli Bobrujskiej powiat. szlach. 
szkoły, liczący się w 10 klassie Rogowski. 

| — P. Minister Spraw Wewnętrznych doniosł Rządzą- 
‚cemu Senatowi w d. 25 i 29 Listopada z. r. że, na mocy 
udzielonego mu prawa i w skutek żądania właściwej wła- 
dzy,  dozwolił ustanowić: 1.) w mieście Proskurowie, w 
gubernii Podolskiej, dwa jarmarki czterodniowe miano- 
wicie jeden od 16 Sierpnia, a drugi od 6 Grudnia — i 2.) 
w. mieście Połocku, w w gubernii Witebskiej, zamiast do- 
tychczasowych dwóch jarmarków: od 2 Lutego i 15 Lipca, 
jeden Jantark, od 25 Maja, na dni dziesięć. 


"KRÓTKIE - OBEJRZENIE CZYNNOŚCI MINISTERSTWA 
SPRAW WERON W ROKU 1845. 


Na oryginalnem Zd sprawy, Z Koc, „niniejsze obej- 
rzenie jest wy, jetes. N. Cesarz: raczył dps? «czytałem z 
zadowoleniem.» Z 

k Część. meme mma 
„A. Zarząd gubernijalny. 

1.) Na ać ustańow ionych . „w r. 1841 i odtąd ciągle 
odbywanych miejscowych rewizij wszystkich-- gałęzi pod- 
władnych Ministerstwu Spraw Wewnętrznych, w ciągu 
1845 r.. Dyrektor Dtpartamentu Medycznego obejrzał le- 
karskie rządy i zakłady w sześciu gubernijach, -a Dyrektor 
Departamentu Spraw Duchownych Obcych wyznań obejrzał 
Rzymsko - Katolickie Konsystorze Wileński: i Telszewski. 
Osobny . urzędnik, . przydany. Senatorowi Tolstoj, odbył 
rewiziją lekarskiego zarządu w gubernii Irkutskiej i obwo- 
dzie Jakutskim, i znalazł ten zarząd. w dość dobrym sta- 
nie. Inni nakoniec urzędnicy wyżnaczeni byli do obejrzenia 
władź rządowych „Ministerstwa we trzech jeszcze guberni- 
jach: z liczby ich, równie jak i czterech onych, rewido- 
wanych w ubiegłym 1844 r., w dwóch okazał się nieład 
w zarządzie; w czterech AaS tylko opieszałości: i nic- 
które. uchybienia; a „w jednej (W: łodzimierskiej): prawie wszy- 
stkie gałęzie zarządu okazały. się w dobrym stanie: Naczel- 
nikowi tej gubernii i niektórym innym osobom oświadczo- 


TYGODNIK 


OO O W O EE OOOO 


ne zostało podziękowanie Ministra, a ku rychłemu ustano- 
wieniu należytego porządku w innych gubernijach uj 
stosowne środki. 

2.) Potwierdzona w 1844 r. przez N. Cesarza «Nowa 
organizacija Rządów gubernijalnych» przywiedziona była 


do skutku we wszystkich czterdziestu trzech gubernijach, 


w których obowiązywała dawniejsza organizacija. Podług 
wszystkich doniesień otrzymanych w Ministerstwie, ustawa 
ta znacznie przyspieszyła bieg spraw 1 ułatwiła możność 
zaprowadzenia w tych bdakh potrzebnego porżądku. 
8.) Przygotowano i za zezwoleniem N. CESARZA roze- 


słano do wszystkich Naczelników gubernij; dla rozpatrzenia 


w osobnych K poan [proekt nowej organizacii Ziem- 
skiej policii. E n 

4.) Na niezbędnie potrzebne ulepszenia ogniowego . pos 
rządku w miejskich policijach, wydano niektórym miastom, 
w sposob pożyczki, z pozostałości dochodów Izb Powszech- 
nej Opieki z 1845 r., 92,000 r. sr. 

5.) Ustanowiono Lobor 868,000 r. sr. na opatrzenie bu- 


dów dla władz POR i na więzienia we trzech guber- - 
nijach; - w- ogóle-zaś na-r. 1846 naznaczone roboty takie 


w trzynastu gubernijach, w ilości 7,620, 000 r. sr. 

6.) Bieg spraw . w Petersburskiej Izbie policyjnej, urzą- 
dzonej w r. 1849,. w. ciągu 1845 r. był również zaspoka- 
jajacy, jak i w dwóch popsźódnich latach. Dawniejsza Izba, 
zamieniona na tymczasową, nie mogła - w zakreślonym ter- 
minie: ukończyć wszystkich: interesów: *i*zetego powodu 


| wniesione zostało do Rady Państwa pr zoi o potrzeb- 


nych ku temu środkach. i 


dane zostały co do wyborów, prawa, służące szlachcie gu- 
bernij Wielkor ossyjskich. 

8.) Wybory szlacheckie, w ciągu roku odbyły się w 
jedenastu gubernijach; przy czem -w jednej (Tambowskiej) 


madzenie, dla wybrania na niektóre urzędy innych kandy- 
datów. AE (Dies ni) 


KRÓLESTWO POLSKIE., 

Warszawa, 18 Stycznia. Ę 
NAJJAŚNIEJSZY PAN, W przychyleniu się do prośby Legi 
Gr abiańskiego, polskiego wychodzea we. Francji przebywa- 
jącego, najmiłościwiej udzielić mu raczył, przez wzgląd ne 
jego dobre obecnie sprawowanie się, pr zebaczenie, 7) do- 

zwoleniem powrócenia na łono familji. ; 

— NANAŚNIEJSZA CESARZOWA, przez Ukaz Navrh 
szy, w dniu 24 Października 1846 roku, do Rady Głów: 


mej Zakładów Naukowych płci żeńskiej wydany, uwolniw: 


szy Radzcę Stanu Kozłowskiego, na jego prośbę, od. za 
wiadywania częścią, ekonomiczną Instytutu Alexandryńskiego 
wychowania panien w Nowej Alexandryi, z pozostawieniem 
go, stosownie do wstawienia się. Xięcia Namiestnika Kró: 


lestwa Polskiego, -w liczbie członków Rady Instytutowej: 


7.) Szlachcie gubernii Podolskiej z woli MoSkESZE na 


N. Cesarz rozkazał zwołać nadzwyczajne gnbernijalne Zgro- k 


e A 


i 
| 
| 


o abc Komisja Rządowa Przychodów i Skarbu podała do 


_ QOświeconego Jenerał - Feldmarszałka: Głównodowodzącego 


DE OTTAEN 
` mową następującą: IAŻN 
= «l saMościpanowie Parowie; Mościpanowie ` Deputowani. 


'miezawsze szczędzi Państwom największej : używającym po- 


f nujmiłościwiej mianować  raczyła "członkiem. tejże Rady do 
gici ekonomicznej, wybranego przez Namiestnika, Pomoc- 
nika Sekretarza Stanu” przy Radzie Administracyjnej Kró- 


lestwa; Radzcę: Sianu Pietrow. | 
wiadomosci; iż wyrokiem Sądu Wojennego przez Jaśnie 


Czynną Armią, Xięcia Warszawskiego, na dniu 14 Paź- 
«dziernika (5 Listopada) z. r. zatwierdzonym, Józef Rakow- 
ski, syn Józefa Rakowskiego, mający lat 30,; sprawujący 
wro 1843 obowiązki Sekretarza : przy Prokuratorze Sądu 
Kryminalnego w Warszawie, a w miesiącu Lutym 1845 
roku przeniesiony na posadę Pisarza Sądu: Pokoju <w mie- 
ie Radomiu; ża czynny udział pomiędzy przestępcami po- 
ditycznemi w spisku przeciwko -prawemiu Rządówi, na karę 
konfiskaty majątku skazanym został, i 


GHKOGIOJO: 


DOMOŚCI 
rud rx tł t, 
„FRANGYA. Paryż, 12 Stycznia. > 0000000 

OrwakRcin IzB PRawODAWCZYCH. 
Wczora Król otworzył osobiście posiedzenia Parlamentu 


ZAGRANICZNE. 


€ wwWzywająć was do rozpoczęcia prac sessyi obecnej, mo- 
jem” pierwszem' życzeniem jest, iźbyście użyczyli mojemu 
"Rządowi całego waszego spółdziałania, <w celu ulżenia cier- 
pień, które w roku niniejszym ciążą na pewnej części na- 
szego ludu. v i ; „Łój 
- le Pośpieszyłem zarządzić środki: zdolne odpowiedzieć temu 
©elówi. Pisze; że przez utrzymanie niezachwianego porządku, 
przez swobodę i bezpieczeństwo układów handlowych, przez 
szczodre i dobrze zrozumiane użycie majątku publicznego, 
przychodzące ' w pomoc dobroczynnej gorliwośći indywi- 
„dualnej; zdołamy: złagodzić te proby, których Opatrzność 


myślności. 00% | 
oh «Moje: stosunki ze wszystkiemi Mocarstwami obcemi dają 
mi moche* przekonanie, że pokoj świata jest zapewniony. 


- "Małżeństwo  najmilszego syna mojego Kięcia de: Mont- . 


pensier, =z najmiłszą siostrzenicą. moją Infantą Hiszpańską 
Luiza <Fernandą, uzupełniło radość: i pociechy, któremi 
Opatrzność , obdarza mię w moej Rodzinie. Ten związek 
będzie nową rękojmią tych dobrych: i uprzejmych stosun- 
ków, które istnieją od tak dawna między Francyą i Hisz- 
paniją i których: utrzymanie jest równie pożądanćm dla po- 


myślności, jako: i dla wzajemnego bezpieczeństwa obu krajów. 


© «Mam powody tuszenia, że sprawy La Plata niezwłocz- 
nie zostaną urządzone stosownie do widoków * przez moj 
Rząd wespoł z Rządem Królowej Jmci: Wielkiej Brytanii 
przyjętych dla przywrócenia w tej części świata bezpieczeń- 
stwa waszych stosników Handlowych. = ohia 00 ; 


A 


| 


PETERSBURSKI. 
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cZawarłćm -z Cesarzem Rossyi traktat żeglugi, którynam 
zapewnia, przez słuszną wzajemność, w naszych stosunkach 
marynarskich z tóm Państwem, ' korzyści, których 'zacho- 
wanie nie było dla nas obojętnem. | "4 i 
«Wypadek niespodziewany: zmienił stań: rzeczy ustalony 
w Europie ostatnim traktatem Wiedeńskim: Rzeczpospolita 
Krakowska, "kraj niepodległy i neutralny, wcielony został 
do Cesarstwa Austryackiego. Zaprotestowałem przeciw temu 
naruszeniu traktatów. A 
«Wewnątrz, ciągłe wzrastanie dochodu Publicznego; po- 
mimo przyczyn które mogły mu stanąć na zawadzie, świad- 
czy; że działalność i zasoby kraju pomnażać się nie prze- 
stają. Prawa: finansowe i rozmaite ustawy dążące do wąż» 
nych ulepszeń w prawodawstwie i administracyi Królestwa, 
będą poddane pod waszą rozwagę. - 
«Wielkie roboty Któresmy“ przedsięwzięli będą doprowae 
‘dzóne do końca z wytrwaniem, jakie nakazują interesa kraju 
i umiarkowanie potrzebne dla utrzymania kredytu; publicz- 
nego. ; ) — 
«Będziecie też mieli do roztrząśnienia środki mające ma 
celu dopomożenie w naszych posiadłościach Afrykańskich 
postępom kolonizacyi i dobrego bytu wewnętrznego. Spó- 
kojność tak szczęśliwie przywrócona ‘wi Algeryi "waleczno- 
ścią i poświęceniem się naszej armii, pozwala “dojrzale: zò- 
stanowić "się nad tém ważném zagadnieniem, w którćm 
projekt specyałnego prawa będzie wam przełożony. > 
«Mościpanowie, jedno wspólne ożywia nas uczucie. Jeste, 
ście wszyscy, równie jak ja i moi, oddani szczęściu i sła- 
wie naszej ojczyzny. Doświadczenie, /dość już długie, oświe- 
ciłó nas o polityce, jakiej wymaga jej interes moralny i mą- 
teryalny i który ma zapewnić w terazniejszości jej pomyśl- 
mość; w przyszłości , rozwinięcie spokojne i porządne jej 
przeznaczeń. Oczekuję z ufnością, po waszym patryotyzmie 
i mądrości potrzebnego spółdziałania do wypełnienia tego 
wielkiego dzieła. Wspierajmy się wzajemnie w dźwiganiu 
tego ciężaru, Francya zbierać będzie owoce naszych usi- 
łowań.» i 
Hrabia de Remusat został przyjęty 7 b. my do grona 
Akademii Francuzkiej, jako wybrany przed kilku miesięcy 
ua miejsce P. Royer = Collard: Mowę powitania miał P. 
Dupaty. i i i SES 
| m Journal des Debats wzręcz zaprzecza wiadomości © 
niepomyślnej wyprawie Kontr-admirała'Gćcille do Japonii. 
| — Gazety ze zgrozą wspominają o kradzieży literackiej, 
sakiej nie było jeszcze przykładu; dotąd xięgarze Bruxelscy 
przedrukowywali tylko xiążki Paryskie; ale óto 20 Grud- 
nia cała publiczność widziała graną na teatrze Bruxelskim 
nową tragedyą P. Ponsard -4gnós de Meranie, we trzy 
dni po przedstawieniu jej poraz pierwszy ,w Paryżu. Dótąd 
sztuka ta nie wyszła z druku. I 10. stabea 
= Dwa nowe przypadki w dwóch dniach z kolei zdarzyły 
się 5 i 4 b. m na drodze. żelaznej zwanej północną, -pier- 
LJ 


4% 
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wszy; pod Amiens, a drugi i Ghapellsi SL. Denis. « Dwaj ' 


dudżie' ze: służby: kaze 'w pierwszym: a pięciu podróż- 


-nychrw drugih,, 'zostałi ranieni. Dwa parowozy 'żgruchotane | 


i pika wagonów i Aylinn we: wiekodzańych EA 


Moe Wały żeglować! ga wodą: na; wielką: aoi. | 


Wynalazca 'zamierża'' „A taką ag $n iż, Franc do 
sAngllisi 


Albert. 500. font: Xiężna: Gloucester: ofiarowała: 990, Xiążę 
„Devonshire 1000; i: szesć domów handlowych Brek piekinh 
„każdy po 1000: funtów ister lińgów. 


— Pomimo pory roku niespr zyjającej Eiai w ostał- 


-nim' tygodniu! 398,251 ludzi użytych było dorpiać publicz- 
mych w łrlandyi;"ta-cyfra najlepiej dowodzi jak tibie Rząd 
„usiłóje; przyjść: w pomoc nędży publicznej. <i 


— Gazeta Augsburgska, podlug swych kor łospatoaścj, | 


„pisze: co następuje: «Była chwila, iż chęć-* poruszenia się 
na Francją nastręczała myśl użycia ku temu za narzędzie 
-hrabi de Montemolin; lecz to zostało zaniechatte gdy ujizano, 


„że: Hiszpanija-nie. jest usposobioną do „powstania: Dziś inna | ois 
-kombinócya jest na widoku, mianowicie, iżby zapewnić temu | 
sXięciu tron: Hiszpański na przypadek bezpotonineğo: zejścia , 
Królowej dzabelli: Nim: ta'kombinacya dojrzeje 1, da: siędo 


„skutkw przyprowadzić, Lord Palmerston, chciałby ożenić 
„łrabię de Moniemólin z córką don Francisca a <Paulów 


-ćeli pojednania między sobą Członków rodziny Królewskiej. | 
„Rzeczą jest wszakże wątpliwą, cży same kiej, sinteteso- 


„wane zgodzą się na: podobny układ.» rò 


pi =— Xiążę' Ludwik::Napoledwszawart kontrakt sów na. 


sli hotelu: "w King-street Hahover-śquare. jw dLondytuie. 
y= 310 Grudnia w. mocy : 'sdraszliwy pożar zniszczył całą 
skaęków wybrzeża: „nad "Tamizą znaną pod nazwiskiem. 'hton- 
„gate Wharfjiogroził udzielić «się - „dokom Św. : Katatzyny, i 


wszystkim i innym dokom. Szczęściem zdołano skoncentró- 


wać ogień w pewnym obrębie. Wszakże na pr czestczeni | 
«B00sstop wzdłuż i 100+w głąb wszystko: zostało 'zniszćzo- | 
ne. Szkodę! w samych. magazynach szacują na:300,000ffunt. | 
„steli Niktoz ludzi nie zginął; wiele tokrętów na Tamizie | 
Ogień powstał przez nieosttożność | 


znacznie ucierpiało. 
scżłówieka, który: ada, ze światłem:do magazynu: bawełny. 


rwiakiego: kvzyżaci 'przysłała mu. w, podarunku śdwa działa 


-adobyte na s8ikksaci rka pad 1846 mokus Wiadomo że | 
sxiążę; znajdując się ma: ówezas «w! lndyach;: brał udział we | 


wen bitwach -tej «wojny. | i 
"FRANKFURT, +37 Gr. paiak Króli Toto Hiszpaiska 


pea order Izabelli - Katoliekiej wielkiego. krzyża i tytuł | 
łowie Domu | 


*Bxeelleneji /baronówi A.'M. de 'Rothschilds" 
-„Firankfurtskiego «braci Rothsckild<nob na ce d 2 i 


IXYSGODMNAIK 7 


ANGLIJA Lód. n, 1 eeni psn te stoi składki | 
na wsparcia dla ubogich mieszkańców: Irlandyi 1 Szkocyi. | 
-Navczele: spisu. Królowa zapisała 2000; funt. sterk Xiążę i 


» BAWARYA. doóśwokieńńi PA ES Zii idnina; 16; Grudnia Eg 
-ustanówiohiy żosłał wydział osobny. do spraw „duchownych, W 


b weiełońy do: Ministerstwa: Spr awiedliwoście «444157 


Król linó utworzył order Norwegski,: przeżńaczony «do wy- 


sala i 


SZWECYA. Stockholm 29Gritdnias W skutek = i NI % j 
Prawa Zasadhicżegó 1 ptzełężenia Reprezentacyi narodowej | 


nagradzania zasług: szczególnych. koina osanossiwald de 


HISZP ANIJA+" Zapowńiają: że. P, Olozaga, prosił o danie ge 


me -pasportu „ną przejazd: «do Franeyi, „atżekającsię tym 1 


sposobeme praiva' (zasiadania, w <Kortezach iii zapewniają „że | 


Rząd wyprawił rózkaz; iżby: taki pasport był mu udzielony. | 


= Na'Giełdzie Paryskiej rozeszła: się pogłoska,że,naj- 


, pierwszym: aktem mowych. Korteżów będzie uchwała; iza- 


 pewniająca mastępstwo Tronu dla nfanty Dony Luizy: Fer- 
nandy: Xiężny. de 'Montpensier, 'ha Prłypaćcie as erpi 
tomnie Królowej Izabelli. i:o j nod 


— W Katalonii panuje- zawsze dla: niespokcjność, i 


KAMI JET TAYAN z Psi, PE nie ZA 
HOT 2%,P3 ; A 
SZWAJGARYA. Wiadomości z Ho. 9 Sącz są 
pomyślne: ustalona spokojność nie- ke odtąd załkłłóconą. 


WZGOWAKI KAWT 


FAPEL losa mnoss77 


NAJPOŹNIEJSZE a EZ» a 
LONDYN; 22 Stycznia. Dziś lzba Parów: ojew dze A 


się: dlatego, ażeby się odroczyć /do 19:Stycznia, na Jeowy 
dzień: Patlament -jest zwołany «dla złatwiańia spraw: = 


R YES 


Umert:P. | (Byng; i najstarszy Członek Parlamentu; był 'oA. de- j 


putowanym 'w-dzbie: Niższej przez”53; lała: w ooi Too 

PARYŻ, 15 Stycznia. Wczota obie Izby ermid g 
miały. posiedzenie: na którem Ministrowie złożyli: sim doku- 
mehta; tyczące się małżeństw. Hiszpańskich i wcielenia. Kra 
kowa do; Państwa: Austryackiego: , Ministrowie. Skarbu i | 
Handlu waieśli też kilka „projektów: praw. W dlzbie:Deputa- 
wanych P.obitpertertek 0AvLNAV wniosły iżbysCzłon- 


| kowie kómisyi budżetu byli obietani tajnóm:'głosowaniem, 


wniosek tan; został: odrzucony: «Następnie. dzba: zajmowała 
się obiorem Prezesów i Śektetarzy Biur swoich. Wszystkie 
bez wyjątka wyboty padły na deputowanyek:należących. do 
większości: *konserwatorskiej, to: jest do patyi Rządowej. == 
Strażnik, Pieczęci (Minister +Sprawiedliwości: si Spřáw “ Du» 
chownychi) Pi: Mattin (du Nord) przed: tygodniem rażony 


| został paraliżem; który murodjął władzę v'prawej połowie 
po AR Berlins! Królowa .Jmć Angielska nadała J. K. | 
Wi Xiędiu * (Waldemarowi. Pruskiemu. orders wojamy Łaźni | 


ciała; sądzą że tego powodu P: Marti będzie musiał 
wziąść dymisyą. — Rząd pizesłał rozkazy. wszystkim: jeneż 4 


*ałeporucznikom 'dówodzącym 'wójskóweni: okręgami, iżbý ' 


| 
| 


pozostalisnasśwych stanowiskach: przez*całą zimę. Urlopyi |- 
dymisje żądane |przez'tych jenerałów zostały odmówione." j: 


Podług kowieśpondencyj ogłoszenych przez gazety Belgijskie, © 
wiele sobie obitcają ipò przybyciu: do Paryża P« Grenville; 
Członka (Gabitetu Ańgielskiegoj który «ima, jak:<słychać, 
zlecenie pogodzenia tego” Gabinetu *ż: Franciżkim. + Pod+ 


| ług tychże wiadomości mowa; którą Król powiedział: da 


| 


otwarcie Izb była redagowana przez P. Guizot, a po- 
prawiana przez samego Króla. We wzmiance o Krakowie, 
1m Król zamienił wyrażenie  dvćnement regrettable, na 
evenement inattendu -W kilku Departamentach zaszły roz- 
ruchy z powodu drożyzny zboża. ; ; 

HISZPANIA: Madryt, 7 Stycznia. Gazeta Clamor Pu- 
blico twiedzi, że P. Olozaga odprowadzony został do gra- 
nicy Francyi przez, eskortę Rządową—W prowincyi Girone 


rej ta ostatnia odniosła porażkę i została rozproszona. 


(Tourn. de S. P. Psz. Poin, R I.) 


| LITERATURA. 


LIST DO MICHAŁA GRABOWSKIEGO. ` 


zł powodu rozbioru Listopada, pomieszczonego w od- 
dziale V T, Atenaeum. 

- «Odczytałem z niemałą uwagą rozbiór Listopada i na 
żądanie twoje spieszę kommunikować tobie niektóre uwagi, 
które to szacowne pismo we mnie pobudziło, tym więcej 
że to mnie daje powod do pewnego umysłowego obcowa- 
nia z mężem, który tak wysokie zajął stanowisko jako kry- 


wiarę, takie zamiłowanie w tym co uważa być prawdą; 
| taki zapał dla wzrostu Literatury ojczystej, jest tak swo- 
| bodny od; wszelkiej namiętności, że zasługuje na uwielbie- 
—_ nie, kiedy daje tak piękny, a tak rzadki między nami przy- 
/ klad prawości literackiej. Woly od wszelkiego samolub- 

stwa, umie rozróżniać osobistość i zdolności autora, od za- 

sad przez niego poślubionych, a na które zgodzić się nie- 

może tak dalece że pomimo różności zdań, nie szczędzi 

mu nawet pochwał przenoszących jego zasługi, chociaż z 
- drugiej strony ‘tak dzielnie walczy przeciw jego dążności: 
- Wszystko cto jest tak nowe w naszćm piśmiennictwie, że 
nie mogę oprzeć ' się chęci przedłużenia walki z tak szla- 
chelnym zapaśnikiem. Winienem więc wytłamaczyć się 
szczerze, że tak powiem pobożnie, unikając wszelkich wy- 
cieczek dowcipu, któremi tylko płytkie krytyki się odpła- 
cają. Bo tu chodzi o prawdę. : | i 

Ale moje tłumaczenie nie może być tylko przedwstępne, 
= gdyż nim odkryję myśl moją, nim przystąpię do porządnej 


- tej chwili, jest ogłoszone w piśmie publicznćm, wszelako 
od naszej publiczności zrozumiane nie. będzie. To co na- 
stępnie napiszę o tej materyi, niebędzie więc argumentem 

- ad homines, ale ad hominem. Bo cała rozprawa o której 
mówię, aż nadto przekonywa mnie, że pod względem wia- 
klomości historycznych i prawnych naszego społeczeństwa, 


PETERSBURSKI 


wojska Królowej miały utarczkę z bandą Karlistów, w któ: 


— bie widzenia rzeczy, lecz mój przeciwnik objawia” tak dobrą ` 


walki z moim przeciwnikiem, musiemy od tego zacząć, 
żeby jeden drugiego rozumiał. Bo chociaż to co piszę w ` 


U 


autor tej rozprawy posiada wszelkie warunki dostateczne 
żeby nietylko zrozumieć to co powiem, ale nawet domy- 
ślić się tego co zechcę powiedzieć. Wszakże 'radbym jesz- 
cze o tćm się upewnić. 
Oświadczam więc, że zrozumiałem zupełnie autora; nie 
tylko w tém co powiedział, ale także w tćm' co chciał 
powiedzieć, a na dowod tego, składam mu najczulsze dzięki, 
że tak powolnie dotknął się pewnej struny, która silniej po- 
ruszona, wydałaby dźwięk tym draźliwszy dla mnie, że w 
obecnćm położeniu, nieumiałbym na nią odpowiedzieć. W 
czem dał dowod niepospolity itaktu i delikatności. To prze- 
kona go, że niema do czynienia z niepojętnym uczniem, a 


więc za złe mi niewezmie, jeżeli się domagam podobnej z 


jego strony rękojmi. Niech mię także zapewni po odczyta- 
niu tego co teraz ogłaszam, że mnie zrozumiał, tym mnie 


„ ośmieli do dalszego i rozleglejszego tiłómaczenia. W prze- 


ciwnym razie dowiedzie mnie że tego ani potrzebuje, ani 
pragnie. Na czćm lepiej wyjdą  prenumeratorowie Tygod- 
nika (*). aż 
Przystępuję do rzeczy. Listopad musi mieć jakąś wartość, 
kiedy przecie pobudził do myślenia, a nawet do oszacowa» 
nia przedmiotów uszanowania godnych, lubo wmieszczo- 
nych w skromnych ramkach powieści. Zadziwiła mnie traf- 
ność autora rozprawy, który od razu przeniknął myśl ode- 
mnie tajoną, w wystawieniu dwóch kapłanów równie cno- 


. tliwych, równie bogobojnych, a przecie ledwo że nie prze- 


ciwnoległych sobie. W samej rzeczy nie miałem tu innego 
celu, tylko okazać że nawet. Religija, lubo nienaruszona wi 
swoich zasadach,, bo one są dane od Boga, wszakże w wy- 
robieniu charakterów pobożnych, musi koniecznie się: sto- 


' sować do wyobrażeń politycznych swoich wyznawców. To 


być inaczej: niemoże, i właśnie to dowodzi, że w prawem 
Chrześciaństwie jest życie, a nie martwość ducha w jakichś 
kształtach nieruchomych. Wszakże ta materya jest tak trudną . 
do traktowania, pokolenie terazniejsze <obałamucone Pantei- 
styczną Filozofią, tak jest nieprzygotowane do prawd mo- 
ralnych, że nigdybym się nieodważył jaśniej myśli mojej 
wynurzyć, lękając się słusznie nadużyć które z mojego Wy- 
znania mogliby zrobić stronnicy bezwzględnego postępu 
ludzkości. Mój szanowny krytyk pierwszy mnie odgadnął, 
czem dowiodł nie tylko potęgi myśli, ale gruntownego po- 
jęcia Historyi i Prawodawstwa naszego. $ 

- Wszakże ubolewać należy nad tym systematem filozofi- 
"*ćznym o którym dopiero wspomniałem, kiedy nawet tak 
głęboki myśliciel, nie zdołał oswobodzić się od jego wpływu, 
i dość: przezroczystą zasłoną owinął przekonanie swoje, że 
nie tylko zastosowanie praw fundamentamych każdego. sto- 
warzyszenia podlega warunkom czasu, ale nawet samartychże 
praw istota. I niechce widzieć że prawa fundamentalne na- 
rodów są ich życiem. 4 

- Dzisiejsi filozowie myślą, że stosownie do prawideł po- 
stępu, przez nich wymarzonych, wsżystkie narodowości 


() zbytnia skromność. ( Wyd.) 
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kiedyś znikną, w jednolitym rodzie ludzkim. Jest to marze- 
niem monarhii powszechnej, przeniesione z polityki, na pole 
filozoficzne. Jest to marzenie bardzo logiczne, ale nie przy- 
noszące żadnej rękojmi prawdy, bo jest przeciwne Religii 
Chrześciańskiej która jest prawdą jedyną i absolutną. Pismo 
święte wyraźnie mówi. «Separavit Deus gentes: secundùm 
linguas eorum.» Bóg pomieszał języki, i tym się utworzyły 
natychmiast rozliczne narodowości. Pokąd będzie mnogość 
języków, potąd będzie mnogość narodów. Postęp: bez- 
względny ludzkości, musiałby dojść koniecznie do wspól- 


ności, nawet do tożsamości wszystkich myśli ludzkich, czyli ` 


do śmierci wszystkich języków ludzkich, wyjąwszy jednego. 
Byłby to cud wieży Babilońskiej, w stosunku odwrotnym, 
nad tém nieco się zastanowić trzeba. 

Herodot zauważył że-Trakowie byliby narodem, bo w ich 
wysłowieniu zawsze przebija się, typ ojczysty. Angielczyk 
naprzykład, jakikolwiek byłby stopień jego położenia tó- 
warzyskiego i jego ukształcenia, nigdy obcym językiem z 


_ gładkością mówić nie będzie. A już pod koniec panowania 


Stanisława Augusta, Polacy mówili obcemi językami a szcze- 
góiniej Francuzkim jakby innej. mowy nieznali, tak dalece 
że śmiało mógli siebie podać za rodowitych  francuzów. 
Własnie nałoriośloRoWić narodu, tak wysoko ocenieni w 
dzisiejszem pokoleniu, w tym rodzai zalety, celowali. Komu 


tajne że ostatni Król Polski, ów odrodziciel nauk, ów nie- 


` ubłagany nieprzyjaciel Sarmatyzmu, ośmiu językami tłuma- 


czył się jakby rodowitym, a brat jego cioteczny, najżnako- 
mitszy przedstawiciel naukowej reformy, w- poliglotycznym 
zawodzie, dwoma językami prześcignął Króla. ` 
Przytaczam fakta których świadomy jestem, oświadczając, 
że biorę na giebie obowiązek każdy fakt przytoczony udo- 


` wodnić, na każde zawołanie na jakąs uwagę zasługujące. 


Niczego nieodważam się powiedzieć przeciwko tym pury- 
stom urodzonym na brzegach Bugu lub Słuczy, a mówią- 
cym po francuzku z akcentem Paryzkim, bo dobrze pa- 
miętam epokę, kiedy na tym akcencie zasadzało: się wycho- 
wanie. zacnego kawalera. Obywatelki na prowincyi miesz- 
kające lokajów i furmanów paryzkich przekształcały w gu- 
wernerów, i powierzały im wychowanię swoich- synów, 
przez zapał do Cywilizacyi, przez wstrętydo Sarmatyzmu. 
Był to popęd dany przez reformatorów wychowania nano: 
dowego, przez uczniów Konarskiego. Nie przeczę im oprócz 
akcentu paryzkiego, wiele uczoności rzetelnej i nawet naj. 
szłachetniejszych dążności. Przyznaję im í wiele mądrości 
i wiele Furopejszczyzny. Szkoda Że rzecz nie szła ani o 
mądrość, ani o Furopejszczyznę. Ale czy to,'o co rzeczy- 


wiście chodziło, dobrze wyszło na ich dążnościach, rozwią- 


zanie tego zadania zostawuję szanownemu mojemu kryty- 
kowi. Dodam tylko jedną rżecz. 
Kiedy w ostatnich czasach istnienia Jezuitów w Polsce, 


W obecnej mowie pr 
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już Piarowie byli rozwinęli w poważnym stop 
todę, co im najwięcej uzyskało opimią matek? o to że. ich 
ucznie mówili z lepszym akcentem po francuzku niż ucz- 


nie ich współzawodników, którzy lubo gruntownie posia- ` 


dali ulubiony język francużki, nie mogli oduczyć się od 
przeciągania przedostatniej syllaby, eo nazywano akcentem 
Jezuiekim. Nie myślę kłócić się z temi. co wierzą, że Pia- 
rowie lepiej uczyli Francuzkiego języka niż Jezuici, że filo= 
zofia Pijarska była nowszą a więc zbawienniejszą niż Sua- 


reza i Sancheza, że wygodniejszy rozwód z osobą niemiłą, 


niż z nią pożycie,. chociażby. przysięgą zawarowane, że 
przemałpienie siebie w kogoś drugiego, jest roztropniejszą 
rzeczą, niżeli zachowanie typu własnej ale barbarzyńskiej 
indywidualności, a więc że reforma narodowa była i nie- 
zbędna i zbawienua. Bo to wszystko jest niezaprzeczoną 
prawdą, Jeżeli dogmat bezwzględnego postępu ludzkości 
nie jest bajką, zaiste w takim razie typ indywidualny na- 
rodów jest tylko przeszkodą do ukiztałcenia, a więc-go nisz- 
czyć wypada o ile jest w naszej mocy. Trzeba. zwrócić 
oczy ku narodowi, jak najwięcej rozwiniętemu w tym po- 
stępie, i zostać jego, ile być może, najwierniejszą kopią; 
pod tym względem niezaprzeczam Konarskiemu najwięk- 
szych zasług, i głowę uchylam przed medalem uwieczniać 


jącym jego' pamięć. Sapere ausuf (*). 


Jeżeli tak jest, tworcy literatury ojczystej, tak przesyceni 
duchem. indywidualności „narodowej, że żadnym sposobem 


malią. Iitować się godzi, że ci tworcy tyle stracili Czasu 
i zdolności nad rzeczą miepożyteczną a nawet szkadliiióyy 
bo wychodzącą z warunków postępu. Na:tym mój drogi 


Grabowski i ty, i ja nie najlepiej wychodzimy ‘Bo już ani - 


twoja Koliszczyzna, ani mój Listopad, porównania nie wy- 
trzymają z najmniej wypracowanym z tych romansów i 
powieści, których potok wezbrany żalał całą naszą litera» 
turę. Co do nas, wolimy czytać romanse francuzkie po 
francuzku niż po polsku, ale dla tych co pó francuzku nie 
umieją jest to drogim nabytkiem zespolać się z myślą po- 
stępową, narodu, przodkującego w tym postępie. Dziwi 
mnie to tylko, że nasi powieściopisarze tak odstręczają w 
odezwach swoich od czytania xiążek francuzkich, praw= 
dziwie jest to jakaś mistyfikacya, bo nigdy nie uwierzę, 
żeby serio myśleli, iż ten co umie po francuzku da sig 
dwa razy złapać do czynia ich romansów. = o => 
' ai (Dok, nast, ) 


a 


(*) Wielka jest pompatyczność wtym napisie, jak we wszystkich 


wyrobach XVII wieku. Dante nazywa Wirgiliusza czy e LI +*R 


(przytaczam z pamięci) Maestro di colore che sanno Parini. 


odważył się mówiąc do Woltera, przekręcić ten wiersz następnie | 


sei Maestro di coloro che eredon di sapere: 


Pozwala się drukować. St.-Petersburg, 13 Stycznia 1847 roku. Ignacy Iwanowski, Cenzor. 
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; się. nie dadzą, są. tylko anot — 8 


